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N O W A  SIEDZIBA
URZĘDU K O N S E R W A T O R S K IE G O
NA m. st. W A RSZA W Ę

Wśród wiciu ob iek tów  za by tk ow ych ,  
zabezpieczanych  w  W arszaw ie  przez 
U rząd  K onserw atorsk i,  z n a jd u je  się h i ­
s to ry czny  p a łac y k  na Placu T ea tra ln y m  
tzw. Pałac B lanka  *)•

J u ż  w styczn iu  1948 roku, decyzją  
w ładz  miejskich  p rzezn aczon y  został n a  
s iedzibę Urzędu K onserw ato rsk iego  i na  
cele rep rezen tacy jne  Miasta.

D w ie  p rz y c z y n y  zd ecyd ow ały  o w y b o ­
rze p a łac u  B lan k a  n a  s iedzibę  U rzędu: 
jed n a  iż s to łeczny U rz ą d  K onserw atorsk i 
dz ia ła  p rz y  P rezyd enc ie  M iasta  i  w y m a ­
ga stałego i bezpośredniego  k o n ta k tu  
z w ładzam i Z a rządu  M ie jsk ieg o2), d ru g a  
iż U rząd  w in ien  z n a jd o w a ć  się w  cen trum  
dzielnic z ab y tk o w y c h  W a rs z a w y  i ty m  
sam y m  zapew nić  sobie szybkość  i  s p r a w ­
ność dzia łan ia  w  terenie. Toteż w m o ­
m encie  w y b o ru  m iejsca  oba czynniki 
p rzesądziły  w powzięciu osta tecznej de­
cyzji,  w ydzie la jące j  z z a b u d o w ań  pa łacu  
lewe jego sk rzyd ło  n a  b iu ra  i p racow nic  
Urzędu.

A p a ra t  techniczny  i b iu ro w y  Urzędu 
poza  k ie row nic tw em  i sek re ta r ia tem  obe j­
m u je  kance la r ię  z kasą ,  dz ia ł  in sp ek to ­
rów terenowych, re fe ra t  za b y tk ó w  rucho­
m y c h  oraz  p racow nie :  n a u k o w o -b ad aw ­
czą, p lanow an ia ,  a rch i tek to n iczn ą  i fo to­
graficzną.

Dziesięć pomieszczeń różnej wielkości 
o raz  poczekaln ia  i ha ll  s tanow ią  całość

') P a łac  B lan ka  p rz e b u d o w a n y  całko­
wicie w  la tach  1762—64 p rzez  arch. Bo­
gum iła  Zuga, od 1777 r. na leżał do b a n ­
k ie ra  P io t ra  B lan ka  (Blanc). W  1797 r. 
po śmierci B lanka ,  p a ła ć  k u p i ł  Budzi- 
szew ski i zaczął go p rz e ra b ia ć  na  miesz­
kan ia .  W  la tach  1935—38 w y k o n a n a  zo­
s ta ła  r e k o n s tru k c ja  p a łacu .  W  1944 r. 
w  czasie P o w stan ia  został sp a lo n y  i zbom ­
b a rd o w a n y .  R o b o ty  ko n se rw a to rsk ie  roz­
poczęto w  1947 roku.

2) P a łac  B lan k a  jest wTasnością sam o­
rządu. W  zw iązku  z decyz ją  b u d o w y  
R a tu sza  n a  d a w n y m  miejscu, będzie on 
należał do zespołu  b u d y n k ó w  centralnego 
Ratusza.

b iura ,  które, po p rzep row adzen iu  prac  
a d a p ta c y jn y c h  ze szczególnym uw zg lęd­
nieniem p raw id łow ośc i funkcj i  biura, 
m ożna było umieścić w  lew ym skrzydle  
p a łac u  Blanka.

B iu ra  U rzędu  zostały  rozlokowane na 
dw óch  ko nd yg nac jach .  N a  p a r te rze  zna­
lazły  się w szystk ie  te działy , k tó re  stale 
m a ją  bezpośredni k o n ta k t  z in te resan ta ­
m i i z terenem, jak  kan ce la r ia  — dzien­
nik po daw czy ,  kasa, re fe ra t  zabaw  rucho­
mych  i dz ia ł in spek to rów  terenowych. 
W szys tk ie  pomieszczenia  tych działów 
są dostępne z hallu  wejściowego, z k tó ­
rego p ro w ad z i  k la tk a  schodow a n a  p ię­
tro  do pomieszczeń konse rw a to ra ,  jego 
zastępców, sek re ta rza  i do p raco w n i  a r ­
ch itek ton icznej — rzadz ie j  dostępnych 
d la  publiczności. Niezależnie od p o w y ż ­
szego w p arte rze ,  w trak e ie  w ydzie lonym  
(od ul. D anilow iczowskie j)  umieszczone 
są p raco w n ie  b ad aw cz o -n a u k o w a  i fo to­
g ra f iczna  o raz  podręczne, wieloszafowc 
a rch iw um . W  ten sposób za g w a ra n to w a ­
no ca łk ow ity  spokój p ra c y  działom we­
w n ę trzn ym  w przeciw ieństw ie  do tych, 
k tó re  z n a tu ry  rzeczy pow ołane  są do ob ­
sługi in teresan tów .

F u n k c jo n a ln y  u k ład  w nętrz  w niczym 
nie n a ru szy ł  sposobu ich opracow an ia  
a rch i te k to n ic z n e g o 3) zgodnego z dom nie­
m a n y m  w y g ląd em  h is to rycznym . Zacho­
w ane  zostały  sale sklepione na parte rze  
i sale  zc śc ię tym i narożn ikam i w części 
p rzy lega jące j  do b ra m y  w jazdow ej.  N a j ­
s ta rann ie j  zosta ły  w yposażone  główna 
k la tk a  schodow a i o k rąg ła  sala k o n fe ­
ren cy jn a  n a  p ie rw szy m  piętrze, j ak o  te 
w nętrza ,  k tó r e  p rz y  p ie rw szym  zetknię­
ciu się in te resa n ta  z U rzędem  w inn y  
św iadczyć  o ch a rak te rz e  in s ty tu c j i  — 
Urzędu, sto jącego  na  s t ra ż y  całości i j a ­
kości p o m nik ów  k u l tu ry ,  podlegających  
obecnie szczególnej opiece.

Schody  w  h a l lu  w y k o n a n e  zostały 
w  d ę b o w y m  drzew ie  z b a lu s t ra d ą  s ty lo ­
wą, a le  o sk ro m n y m  rysu n k u .  S tanow ią  
one g łów ny  m o ty w  d e k o ra c y jn y  wejścia,

3) B otheriom a  Zofia  — D a w n a  W a rsz a ­
wa, W a rszaw a  1949, str. 11 w nętrze  p a ­
łacu  m iało  do os ta tn ie j  k a ta s t ro fy  w szel­
k ie cechy w n ę trza  z epoki s tan is ław ow ­
skiej.
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tak  na  p a r te rze  ja k  i na piętrze. Mosiężny 
żyrandol i k ink ie ty  oraz o b razy  osiem­
nastowieczne szkoły fran cu sk ie j  dopeł­
n ia ją  całości urządzenia .  Po wejściu na 
piętro, główne d rzw i k ie ru ją  do sali k o n ­
ferencyjnej tzw. okrągłej,  k tó ra  dopiero 
w czasie ostatnifch robót k o n se rw a to r ­
skich została z reko ns tru ow ana  na  p o d ­
stawie h is to rycznych  p la n ó w  końca  XVIII 
wieku. Ta o k rąg ła  w  p lan ie  sala, o trzech 
oknach , z czego ś rodkow e prow adzi na 
na ro żny  balkon, posiada  lekko po dn ie ­
siony strop  (bardzo spłaszczona kopuła) 
ponad  fasetą, ob iegającą  ściany. N a osi 
okna  balkonow ego zn a jd u je  się w nęka 
w murze, w k tóre j  jest ustaw iona  m a r ­
m u ro w a  figura  W enus *). Ściany podzie­
lone są na  p a nn eau  de l ik a tn ą  sz tuk a te r ią ,  
tw orząc  tła, k tó re  w przyszłości mogą 
być  w ypełn ione  malow id łem  ściennym. 
Na środku z n a jd u je  się n iedu ży  k ry s z ta ­
łow y żyrando l i u s taw ion y  jest ok rąg ły  
stół jes ionowy z kom ple tem  tak ichże  
krzeseł.

T ak  pom yślane  i w ten sposób u rz ą ­
dzone b iu ra  U rzędu s tanow ią  niewielką, 
jednakże  w ys ta rc za jącą  pod  względem 
ilości pomieszczeń, całość, k tó ra  jest jed ­
nocześnie dobrym  p rzy k ład em  m ożliw o­
ści a d a p ta e j '  z ab y tko w y ch  b u d y n k ó w  
dla celów b iu ro w ych  i dla po trzeb  życia 
współczesnego.

Dzięki udostępnieniu  tych  w nętrz  pu- 
oliczności został spełn iony  w a ru n ek  u p o ­
wszechnienia w artośc i  a r ty s ty cz n y ch  
i h is torycznych szerokim masom, k tó re  
nie ty lko  będą m ogły  zapoz.nać się 
z współczesnymi tenden c jam i k o n se rw a­
torskimi, ale też i z możliwościami este­
tycznego sposobu u rządzen ia  miejsc 
pracy.

Zewnętrzna forma pa łacu ,  dzięki za ­
chow anym  częściom sk rzyde ł  i korpusu  
głównego, po zniszczeniach 1944 roku, 
wróci do daw nej swej a rch i tek tu ry .  C a ł ­
kowite w yburzen ie  szpetnych  zabudow ań  
na ty łach  p a łac u  pozwoli n a  uzupełnie-

4) F igura  „W enus“ znaleziona w g ru ­
zach bez ręki i g łowy zosta ła  uzupe łn io ­
na w Państw. Prac. K onserw atorsk ich  
i p rzekazana  Urzędowu do dekoracji 
wnętrza.

Ryc. 145. Pałac  B lanka  w W arszawie. 
O becna siedziba U rzędu K o nse rw a to r­
skiego na m. st. W arszaw ę. S tan  w r. 1958. 

(Foi. C. B. /.).

Ryc. 14b. P a łac  B lan ka  w Warszawie. 
S tan w r. 1945. (Foi. K. Puchalski).

Ryc. 147. Pałac B lanka  w W arszawie po 
ukończonej k o n se rw ac j i  w  r. 1949.
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nie e lew acji ogrodowej, która będzie sta­
now iła jeden z atrakcyjnych elem entów  
otoczenia Trasy WZ, biegnęcej w  tym  
miejscu w kierunku Woli.

Projekty odbudow y i adaptacji pałacu  
Blanka zostały w ykonane przez pracow ­
nię architektoniczną Urzędu. K ierownic­
two robót prow adził przy odbudowie  
skrzydła delegat Urzędu — inspektor te­
renowy. Roboty budow lane w ykonyw ał 
Oddział Konserwatorski PPB. X. C ałko­
wita odbudowa pałacu w stanie surowym  
winna być zakończona do lipca 1950 ro­
ku, a w ykończenie w nętrz do końca 1951 
roku.

U roczystość otw arcia siedziby Urzędu 
Konserwatorskiego na m. st. W arszawę 
odbyła się dnia 18 lipca 1949 roku w obec­
ności zaproszonych przedstaw icieli R zą­
du i Samorządu. Sym bolicznego aktu  
wejścia W ładz M iejskich na teren R atu­
sza dokonał osobiście Prezydent Miasta 
Stanisław Tołw iński, w ciągając na maszt 
flagę miejską. BiegańtU

ZAMOŚĆ -  MODEL MIASTA

D oniosłym  czynnikiem  popularyzacji 
dla szerokich mas, a także przy pracach  
urbanistycznych i konserwatorskich oko­
ło zabytkow ych zespołów  m iejskich są 
m akiety i modele całych  zespołów  staro­
miejskich i poszczególnych dzielnic.

P rzy k ła d e m  s ta ran n ie  opracow anego  
modelu starego m ias ta  jest model p la ­
s tyczny  daw nej  tw ie rd zy  zam ojskie j,  w y ­
k on any  w  r. 1947 wg. s tan u  z pierwszej 
połowy X V Ił w. Model ten m ierzy  6 m 
średnicy  w skali 1 : 165 i i lu s t ru je  w w y ­
razis ty  sposób ówczesną a rch i tek tu rę  
m iasta  i dzieło fo r ty f ik acy jn e ,  p rzy  czym 
zalewy posiada ją  n a tu ra ln ą  wodę. P o ­
siada on duże znaczenie  d y d ak ty cz n e  
w szczególności w obec licznych w yc ie ­
czek zw iedza jących  z ab y tk o w y  Zamość. 
Został on um ieszczony w b u d y n k u  po- 
fo r tecznym  tzw. K ojcu  w  P a rk u  Miej­
skim. W y k o n a w cam i jego b y li  inż. Za­
rem ba  Tadeusz, a rc h i te k t  miejski, inż. 
K lim ek A dam, a rc h i tek t  pow ia tow y , oraz 
rzeźb iarze  B arano w sk i  i Siedlecki,  p ro fe ­
sorowie L iceum Sztuk P la s ty c zn y c h  
w Zamościu. Załączone zdjęc ia  i lu s t ru ją  
poglądowo, j a k  doskonałe  e fek ty  d ać  m o ­

że starannie przygotow any model miasta 
zabytkow ego. W szystkie w alory arty­
styczne najpiękniejszego polskiego m ia­
sta renesansowego zyskują pełn ię w y­
m owy.

Tadeusz Zaremba

PIĘCIOLECIE
PRAC KONSERW ATORSKICH  
NA TERENIE KRAJU

W OJ. GDAŃSKIE

Gdańsk.  R a t u s z  G ł ó w n y  — gotyk, 
XV w. (ryc. 153), całkow icie w ypalony, 
pozostały tylko mury. U zupełniono w y ­
rw y w murach, przykryto dachem o pow. 
455 m* o m ieszanej konstrukcji stalowo- 
drewnianej; obecnie prow adzone są ro­
boty przy rekonstrukcji hełm u nad w ie­
żą, została już ustawiona stalow a kon­
strukcja i przystąpiono do wykonania  
kopułek i innych ozdób tego hełmu. Po­
sąg króla Zygmunta A ugusta na szczycie  
hełmu został w ykuty  w  blasze m iedzia­
nej i będzie pozłocony. Przystępuje się 
również do rekonstrukcji historycznych  
sal „Czerwonej" i „Białej“ w  ratuszu; 
dekoracja sali „Czerwonej" została za­
chowana. W tejże sali odkryto szczątki 
m alow ideł gotyckich z XV w. Zostały 
również zabezpieczone m alow idła ścien­
ne w komnatach: tzw. „Dużym " i „Ma­
łym  Krzysztofie". Ratusz ten o kubatu­
rze 5300 m* będzie całkow icie odbudow a­
ny w  r. 1950 i będzie służył dla celów  
reprezentacyjnych Zarządu Miejskiego. 
Projekt odbudow y w ykonany w  Państw . 
Pracowni Konserwacji Zabytków  w G dań­
sku; projekt stalowej konstrukcji hełmu 
i dachu opracow ał prof. O bm iński i Bo­
gucki.

Z b r o j o w n i a  — w zniesiona przez 
A. van  O p berg ena  i J. Strakowskiego 
w  r. 1605. Po dz ia łan iach  w ojenn ych  po­
zosta ły  ty lko  ściany, p rz y  czym  obie  fa ­
s a d y  w stan ie  zadow ala jącym , k tó re  za ­
bezpieczono w  r. 1945. O d b u d o w ę  rozpo­
częto w  r. 1947. W  bieżącym  ro ku  u k o ń ­
czona zostanie rek o n s tru k c ja  p a r t e ru  
(sklepienia krzyżowe) o raz  po łożony  b ę ­
dzie  s trop  żelbetow y (pow. 2400 m !) nad  
p ię trem . W  nas tępn ym  ro k u  u k o ń czy  się
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